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JAN BROLL,; naczeln-ik gminy w -Wełnowcu.

IfifntalliaEfa prepttesiwa iiniiiątg©
Przemysł już dawno zrozumiał konieczność 

normalizacji swych wyrobów a .pojąwszy :śłptę nor 
maliuieji z piiulftu widzenia i jfrędufci/jfci i kon::un'_en- 
ta coraz rozleglej i w coraz, dalszych, gałęziach prze 
mysłu 'zaprowadza | i |  normai-acj-ę, z powodzeniem 
niespodziewanej]]. Bo nouualm tcja wyrobów: .prze­
mysłowych, to. nie tylko po stronie .producentów1 wy- 

■ kwit: zmagań konkurencyjnych/lecz prawie w tej sa­
mej mierze co u tamtych1 - 'dla konsumentów insty­
tucja ekonomiczna oddając#‘-przysługi i korzyści, bez 
niej nieosiągalne. ■

dóz  jednak normalizacja - czyi i ujednostajnienie 
prawodawstwa gminnego .ma- mieć d p  siebie? Chodzi 
mi o usprawnienie ■ (p rzejrzystość)'i- uproszczenie' 
prawodawstwa komunalnego, i to nietylko typami 
miast i gmin czy powiatami lecz" już Województwa 
mi całemi, jeśli nie ogólno, państwowo, t.o ostatnie 
oczywiście nieprzewidzianie później, gdy dzielnice 
Rzeczypospolitej Polskiej administracyjnie -zrosną-; i; 
do całości organicznej. i

■ Dążenie do normalizacji prawodawstwa gminne- 
.-g-o w pierw szym  rzędzie: rna.rią względzie ułatwienie 
orjentacji obywatelom, w; pr-zeiiośei: „konsumentom. 
Wszak wiadomo., jąka iwsród obywateli istnieje dez-. 
orjentaćją^względeni' obctwiąmjeącycn norm ¿mmnyc»,.- 
więcej: !komptetna: nieznajomość, choćby iii plus-nii- 
nus zasięga komunalnego p av;oaawsiw.i s a n  rzą­
dowego.' jedna gnilna 'wiydaje takie przepisy,- inna w 
tej samej- matęiyi -prawnej inn-e, .ni-ebosi :żnie róż­
niące " się od  tamtych, nawet ’wlręcz przeciwstawne.

To niemożliwe,"bo statuiy miejscowe, nim staną 
się prawomocnemi,, zatwierdzić musi- w ład-a nadzor­
cza,-dbała o zasadniczą jednolitość gminnych ¡•••orni

.prawnych? Albo od usprawiedliwiającego taki stan 
rzeczy słyszy się wręcz:- „To z natury rzeczy wcale 
możliwe a nawet nieodzowne, przecież różne gminy 
różnic pojmować mogą swoje .zadania i swym poję­
ciom dać różny wyraz, tembardziej, że zadość uczy­
nić trzeba warunkom miejscowym, często w jednym 
i w. tym samym powiecie niejednolitym!“

- Oponent pierwszy, negujący, jest w1 błędzie. : 
Znam. fakt, że dwie gminy - sąsiednie, jednakowej ; 
struktury, mają w pewnej m aterii prawnej wyklu-.' 
czające się nawzajem przepisy statutowe, przepisy 
wagi ■zasadniczej. O ponent.'drugi, broniący taki siań 
rzeczy, . wydaje się -mieć słuszność. I owszem rela­
tywnie..słuszne są jego uwagi. Tylko chodzi o to, aby 
nie przestawano na takiem twierdzeniu po to, aby; 
nie • rozwinąć zagadnienia - ujedno-stajmenia gminnych’ 
norm ' prawnych’ mimo wszystko. Tak samo mia­
nowicie, . jak ;w imię dobra i rozwoju gmin zatrzeć 
winny się ■ ślady niefortunnego, jak się-. % praktyce 
okazało, podziału gmin W dziedzinie podatkoWości 
na gm iny-o. charakterze miejskim. 1 wiejskim ,. nale- 
iałotyy. się .u porać-'z zasiedziałą dziwolągowi zasadą 
administracyjną, nrni-ejwięcej1 opiewającą:-,,co dla jed­
nej . gminy dobre, to dla drugiej- niedobre", przeo- 
braźającyą w dewizę: w wszystkich gminach równe' 
prawa i !rć;wne .obowiązki. Nie- znaczy o aby mała 
y iesczyna miała zapro,wadzać u .-siebie ląkie sąrne. 
statuty co większa gmina przemysłowa, nie jcdiinlbo­
wiem stati.it może w  gminie małej być'eałkiem  zoęd 
dny. Ma -się osiągnąć tylko to, aby, jeśli, jaki statut 
zćsianię , wydany,-t c o " do jego zasada iczyclr przepi- 

.'Sow . nie-było różnic ¡w porównaniu ze statutami re­
szty gmin oraz naw-et to, aby naprowadzono zgodność 
formy, dosłowności i parafowania. s'atut'ów.

Toć to jest możliwe, a już. pożądane z punktu 
widzenia obywateli, którzy, przenosząc się' z jednej.
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gminy do drugiej, doznają po niewczasie zawodu, 
gdy z nieświadomości przepisy lokalne dawniejszej 
gminy zamieszkania: identyfikowali' prze­
pisami nowej gminy zamieszkania. Nie twierdzę 
że normalizacją prawodawstwa gminnego jest 
bezwzględnie przprowadzalna i względem 
każdej dziedziny prawa adrninisiracyj - 
nego; 'tu i ówdzie bowiem są i będą. uzasadnione od­
chylenia od statutów normalnych, wzorowych, o 
których wydanie ,w przyszłości z góry, przez wyższe 
władze nadzorcze, mi chodzi. W każdym razie wy­
wodami mojemi chcę ¡wykazać, że istnieje cały szereg, 
bodaj w 90-c'iu proc, dziedzin praWa administracyj­
nego, których lokalne równobrzmiące stosowanie jest 
bezwzględnie możliwe 'we wszystkich miastach1 Kg mi­
nach, zaczem zaprowadzenie 'form alnych/ statutów 
miesjcowych odbyć- się może przez proste naśla­
dowanie statutu wzorowego. Tak pojmuję norm a’i- 
zacj.ę prawodawstwa lokalnego, wychodząc z .założe­
nia, że jeśli prawodawstwo /państwowe naogó i - je­
dnakowe jest dla Wszystkich obywateli, obojętnie 
czy mieszkają w dużej czy małe^ gminie-prawodaw- 

' stwo lokalne naogół ró-wńież winno być jednolite.
Normalizacja prawodawstwa lokąlnego mogłą- 

by nastąpić raz po raz sposobem stosowanym w 
ńaszem W ojewództwie po raz. pierwszy - o ile się 
nie mylę - rozporządzeniami wyko lawczemi' do u- i 
stawy-, o tymczasóWfem. uregulowaniu finansów 'komu­
nalnych^ Do tej ustaw y Pan Wojewfo la wyda! wzory, 
statutów  podatkowych. Tak winnoby. być możliwie - 
w każdej dziedziny prawa administracyjnego. Tak 
przeprowadzoną normalizacją ułatwiłoby się oby­
watelom niesłychanie orjentację i oszczędzońoby im 
wgłębianie się w kompleksy ustaw gminnych (lo- 
"kalnych) zą każdym razem, gdy wejdą w dotychczas 
zmienną .sferę działań raz tej raz innej gminy.

Zbytecznem, wyda jem i się wskazać na to że nor- 
malizacja jaknaj^zerzej przeprow adzoną, przyniesie zc 
sobą niezmiernie doniosłe odciążenie , miejscowego 
aparatu prawodawczego.
1 Na podobieństwo normalizacji wyrobów -prze- ■ 
myślowych, ..normalizacja ustawodawstwa ; lokąln-ego-. 
niewątpliwie stałaby się pożądanym, swojego rodza­
ju czynnikiem niwelującym niezawinione nierówne 
szanse konkurencyjne gmin.

Przyznaję, że normalizacji.!, gruntownie: nieprze- 
m yślona .stać m ogłaby się źródłem eksperymentów,'' 
zdolnych raczej sprawność administracji kom unalnej ' 
cofnąć , '*j ’ \ a  względnie ją' utrudnić, jak-"to" wyka- 5 
zał p. naczelnik g m in y  Szeja z ; Janowie pisząc' | i § | 
nr. 13/27 Orędownika Samorządów, o nowych nie­
możliwych terminach płatności- ko:'¡:r.nul:;ego podat­
ku budynkowego. Dlatego, nieodzownem będzie, 
aby każdy przyszły zabieg normalizacyjny'/szedł w 
piarzę z naradam i z Zarządem Związku Gmin"lub aby. 
poprzedzony był ankietami.

Innym znamieniem norma'izacji winnoby być. 
iżby gminy były zobowiązane, swe.::.stąt.trty,.togłaszać . 
nie tylko." sposobem w miejscowości ale
prócz tego w Gazecie UrzędoWej Wojew. SI. Nie.

starczyłoby ogłaszanie w powiatowych gazetach u- 
rzęd owych. Scentralizowanoby akcję ogłoszeniowa 
gmin z pożytkiem dla ogółu całego W ojewództwa. 
W celach ogłoszeniowych możnaby zaprowadzić sia­
ła rubrykę w Gazecie Urzędowej Wojew. Śląskiego: 

fO gloczenia gm in“ lub. podobne.
. Nié wyobrażam sobie • aby sprzeciwy względem 

wyż' omów ionym zamysłom; norma'izacyjnyarii mog.y 
być oparte na czem innem, aniże i na twierdzeniu, 
że administracja komunalna z. natury rzeczy î.ie może: 
być inna jak indywidualna że ,normalizacją oznacza­
łaby niepopularną centralizację i ten samem stagna-' 
cję w rozwoju gmin- i w  resxio , że przekreśionoby 
autonom ję reprezentacyj gminnych. Przypaszam, że 
takie twierdzenie byłyby zbyt samolubne.

Do działalności indywidualnej jak dotąd po­
zostanie gminom szerokie pole działania zaś cen­
tralizacją normalizacji nazwać nie będzie możną jak. 
również nie będzie m ożna mówić o przekreśeniu lub 
uszczupleniu autonómji gminnej, z tej prostej przy­
czyny, że z jednej strony w ładze nadzorcze według 
obowiązujących przepisów ustrojowych nie jeden prze ­
pis lokalny, zaprowadzić mogą przymusowo,, ze z, dru 
giej strony bez zgody, rady gminnej żaden statut 
lokalny nie może wejść W życie.

Przeto, pocóż nie ułatwić sobie i obywatelom' 
życia gminnego drogą przez dobrze przem yślaną1 
od. wypadku do wypadku: normalizację' mstaw. lokal­
nych :gdzie się tylko da. jf f ' . / : '  V/.V /

To, eo powyżej powiedziałem o statitiach gmin- 
nycl1, z anologićznym skutkiem może znal.eść za­
stosowanie przy wydawaniu miejscowych rozporzą-

Prof. Di. A, SULlGOW?KL 1 '

Raztonlowa miast w Pejsce.
(Ciąg dalszy).

P o lity k a . t ó s e h i ą p  i Staszica w sfęsBiiikM M  
miast.

W tymże celu, mając na. 'wiględzie. potrzebę 
rozbudowy Warszawy., na- przedłożenie‘ komisji l j  
spraw Wewnętrznych, książę: Namiestnik- Zajączek 
wydał/postanowienie .z: dniav26'. listopada' 1,81'6 r. 2): 

: o funduszu: budowlanym przeznaczonym na po­
życzki/dla tych, c-o - będą wznosili nowe murowane 
domy w Warszawie. Na zasadzie tego/postanowię--■ 
n ia/rząd/poczynając .od 1 stycznia ‘1.817" roku, skła-i 
dał 'm  skarbir do. kasy/ekonomicznej urzędu municy- 
tpałnego w W arszaw ę śijmę ną oWe czasy dość znacz­
n ą '300.000 złotych rocznie. Z tych wkładek zeza-, 
sem zebrały ' się miljdny, do których przyłączano 
procenty od wydawanych pożyczek.'

1 ) / Od' czasu kongresu- wiedeńskiego istniejące 
w Kongresówce ministerstwa nosiły nazwę komisyj.

2) Dziennilć,praw .Królestwa Kongresowego, tom'
2, str. 257.



Pragnący, budować dom obowiązany był złożyć 
kosztorys budowy.: i mógł otrzymać pożyczkę do 
wysokości połowy sumy ansdagow ej a od tej .po­
życzki obowiązany był płacić 5 proc. aż 'do pokry­
cia -^zaciągniętego długu. W miarę spłaty ściągano 
dalej, procent od niepokrytej części.

Wedle postanowienia Namiestnika rząd o b o ­
wiązany . był czynić corocznie wldadki przez lat 

25, czyli aż do. roku 1840, Przy ówczesnej w artoś­
ci zło,tego fundus,'; ten bardzo skutecznie przyczy­
nił się do robudo.wy sto'icy. Pożyczki wydawano 
z tego funduszu do 1867; i dopiero1 sławetny komi­
tet urządzający-w . Królestwie -Boiskiem skasował te 
pożyczki i 'pozwolił Magistratowi m.. W arszawy obra- 
cić cały pozostały fundusz na -różne- inwestycje' .Wed­
le uznania Magistratu 3 ) ."

Dla scharakteryzowania gospodarki Lubeckie- 
go -i Staszica pozwolę sobie wspomnieć o rozporzą­
dzeniach z ich epoki w przedmiocie stopy procento- 
wej.

['ubecki i Staszic dążyli do zapewnienia wszel­
kiego rodzaju. producentom niedrogiego kredytu.

Obowiązujący w.'.kraju już od.-roku 1807,..Kodeks 
Napoleona nie ustalił w ysokości procentów' ani. u- 
mownycn ani praw nyc':, pozostawiając tę kwestję 
otwartą do załatwienia przez specjalne ustawy 4) 
Za Księstwa Warszawskiego, na zasadzie ustawy 
sejmowej z dnia 16 grudnia 1811 r.. określono s t o - ,  
pę procentu prawnego w \ stosunkach cywilnych na
5 od sta rocznie, zaś" w stosunkach handlowych na
6 -od sta rocznie, przyczem wysokość umownego proc 
oznaczoną nie została, zrobiono tylko zasTzeżenie 
że sądom wplnp przysądzać procenty um ow ie-'w .gra­
nicach procentów prawnych.

Kam pan ja napoleońska 1812 r. i przejście dw u­
krotnie przez kraj wojsk napoleońskich niewątpli­
wie zubożyło kraj, a pomimo to L-tfbedd i Staszic w 
pięć lat potem, gdy stosunki ekonomiczne w kraju 
cokolwiek się ożywiły, przeprowadzili w sejmie. Kró­
lestwa Kongresowego pod datą 26 kwietni i 18T8r> 
uchwałę, mocą której zarótwno procent prawny, jak 
i procent umowny ograniczone ' zostały cs atecznie 
do 5 i 6 proc. rocznie. Co się tyczy zobowiązań z. 
epoki wcześniejszej, kiedy nie było takiego ograni­
czeni! wolno było sądom przysądzać wyższe ponad 

■ tę normę procenty ale tylko za czas. do ogłosze­
nia ustawy z i> 1818 (Dziennik praw  Królestwa 
Polskiego 7 ,  IY str. 409).

Niedługo potem dla ułatwienia kredytu prze. • 
mysło.wi i handlom  w. jo 'cu  1828 Lubecki otworzył 
■w' Warza.W'ie Hank Polski, który, jak się później

3) Z tęgo funduszu „rozpoczęto pokrywać wy­
datki na kanalizację i wodociągi ¡w1- Warszawie. Mia$.
* to -W a rszawa pozyskało kredyt dlu'g-0 erminowy 
dla nieruchomości, miejskich w roku 1870 po zaio- 
żeniu towarzystwa kredytowego m. Warszawy dzi;ki 
zabiegom ks. Jana Tadeus a Lubomirskiego, .Domi­
nika Zielińskiego oraz Leopolda Kronenbcrga.

4) Art. 1907 Kodeksu Napoleona.

pokazało, przyczynił się skutecznie do podniesienia 
przemysłu i .handlu w kraju. Zapewniono temu ban­
kowi coroczną zapomogę ze strony rządu a nadto 
skierowano do tego banku wszelkie depozyty sądo 
| | f v  1). .

Na drodze takich wysiłków Królestwo Kongreso­
we w krótkim stosunkowo czasie wyszło z tej cięż' 
ki-ej opresji, W j«iką popadło skutkiem rozbiorów i 
wojen napoleońskich,,

R o z d z i a ł  III.
Pilltfla wewnQtrzna iaszyeli rządiw z «becnef

epiki. .
Położenie ekonomiczne kraju w obecnej epoce- 

jest trudne,' niemniej trudne niż było po rozbioraeh 
i po wojnach napoleońskich', przed stu z górą laty 
Brak kapitałów, bralc . środków obrotowych, w łas­
ność nieruchoma ziemska pod groźbą kryzysu, w łas­
ność miejska podobnież, przemysł do pewnego sto­
pnia w- zastoju, W konsekwencji mamy dzisiaj ruch 
budowlany wstrzymany pomimo rosnąccj ludności, 
i pomimo srożącego się po miastach głodu mieszka­
niowego.

Chcąc wykryć drogi poprawy, sko istatujmy, 
skąd się obecne. trudności wzięły' i co ie wywołało*1

•Zaczęło się to od zniszczeń wojennych, które w - - 
różnych -miejscowościach po-.ostawily po sobi; cięż­
kie ślad}-, A do tych zniszczeń doliczyć należy zabór, 
przez ustępujące w roku 1915 władze rosyjskie, za­
równo depozytów1 sądowych, jak i funduszów pry 
watnych, jakie znajdowały się w oddziałach rosyjs­
kiego banku państwa, na teryiorjach b, zaboru rosyj­
skiego, Rozumie się samo przez się -że kapitały ludzi 
prywatnych i instytucyj publicznych dobroczynnych 

. i społecznych lokowane w rosyjskich papierach pań­
stwowych, jak w rencie państwowej rosyjskiej, w •• 
tak zwanej pożyczce wschodniej etc, zostały praw ­
dopodobnie bezpowrotnie utracone, zmniejszając za­
soby zarówno tych instytucyj jak  i osób prywatny cli.

W następstwie tych przejść wojennych pewr;ą 
. grupy obywateli polskich znalazły się w różnych 
miejscowościach i różnych dzielnicach w ciężkiem 
położeniu. Należało im okazać pomoc doraźnąt cho­
ciażby kosztem współobywateli, których los szczę­
śliwie od katastrofy oszczędził«

Z tego tytułu powstał szereg rozporządzeń cha­
rakteru, że tak powiem, ochronnego,, wykraczających 
poza dziedzinę zwykłych ustaw! państwowych- i na­
ruszających do pewnego stopnia, prawa osób trzecich 
ale usprawiedliwionych, warunkami chwili.

Jeszcze przed opuszczeniem kraju przez okupację 
eustrjacką i ¡niemiecką,. tak zwana Rada Regencyjną 
dekretem z d«! 4 kwietnia 1918 r. 1) utworzyła spec-

' 1) Brano za złe Lubeckiemu, że otworzył , ten 
bank na zasadzie reskryptu przybyłego na koronację 
do. W arszawy Mikołaja I. omijając sejm i senat, na 
a przecież gdyby był czekał na decyzję tych ciał, 
bank ten wobec Wybuchu rew o’ucji 1830 roku nic 
byłby praw dopodobnie wenie powstał.

.1) Dziennik P raw  N r. 5, pozycja 8. ,



jalrie ministerstwo «drcAyu publicznego,' .opiek1. spo­
łecznej' i fcjbhrony pracy przekształcone późni ej w | p |  
oddzielne mi;risteis;wa .jedno zdrowia drugie pracy, 
•mające na-celu opiekę nad zdrowiem oraz pieczę nad 
biedniejszą ludnością,.

D a le j.z  poręki .tejże Rady '■ Regencyjnej przy 
sz.lv i:s':awy o ■«-■siyymaniti eksmisji lokatorów 2) 
m ieszkań mniejszych jedno -dwu i trzypokojo­
wych oraz ustania..o ochronie lokatorów.' z ¡Ą 4'w.rześ-
fi> ;- l i f i t  r ; 3).,-■ ■ y ., y ,rię,. vz

:Z kolei ktekret tejże Rady z 26 października 
j Q1Ś r. fu iw p rz y ł ministęrsrwo aprowizacji, które 
/mato powierzoną ■sobie troskę nad zaopatrzeniem 

ludności W środki pożywienia, które to lniniśiers.iyo. 
jako zbyteczne zo.stało 'później..zwinięte 4)<

A kiedy Racja. Regencyjna, na- zajadzie orędzia I 
z ti, 11 listopada; 1918 r., już po usunięciu s vę Niem­
ców : złożyła swoje m andaty, i wsadzę zwierzchnią 
państwową przelała \v ręce brygadiera Józefa P ił­
sudskiego’.. 5)-’tenże utworzywszy .gstbi-ieŁ m inist'ów 
pod przewodnictwem M-oraczcwskiego, p-:s .edł dalej 
po linji ustaw i rozporządzeń -ochronnych, maj yc na 
■względzie szczególne .¡okoliczności, yw-ś ó i. któyyci na- . 
leżało. prowadzić rozpoczę-e przez Radę- Regencyjną 
d :ie:o nr ą l.c  ii raństw a polskiego*,jako':. wnet w y­
szły dekrety z d^ 23 lis-opadą- 1Q1S: r., o osmiogo 
dzinnym dniu pracy., o sekwrslrze z.a.dadów przemys 
i o wych zarządzanych przez b, w ładze|okupacyjne, 
i-o ’ pozostawieniu iv,z swej mocy rozporządzeń tychże 
władz w  przedmiocie sekw.csTu surowców', półfa­
brykatów i tc|iV;arów,:a- ;!o ze względu na wywołany 
przez władze okupacyjne brak surowców na potrze­
by ludności i przem ysł« oraz w. .celu zapobieżenia 
wywozowi zapasów,-krajowych za , granicę. 1) Taki 

• sam charakter nosi.ą dekrety-w  przedmiocie obrony 
ludności przed lichwą 'wojenną z do 5 grudnia 191 Sr. 
2) o inoraiorjum jnieszkaniowem .dla pozostających 
bez pracy-:3) z d, T8:.grudnia 1918-t r., w .sprawie u- 
tworzenia państwowego urzędu .zakupu artykułów 
pierwszej potrzeby 4), w-przeclmiode ochrony, i użyt­
kowania lasów: z dnia. 30 grudnia 1918 r. b), w spra- 

■' wie utworzenia urzędu walki z-lichw ą i spekulacją 
" z d.„ l i-stycznia 1919 r. 6), przepisy; o' ustanowieniu 

nadzoru mieszkaniowego z. dnia i i stycznia i 919 r /  
7), w przedmiocie zawieszenia- biegu terminowy i.

■: przedawnień z 'dnia 16 st)czni:.i 1919 'r. 8), w.sprawie 
Odpowiedziąlriośęi- za' niedostarczenie ziemiopłodów

■a - 2 j--TamżeNT. 8, pozycja 17 i Nr. 9, pozycja 19.
3)-,Tamże Nr. 10, pozycja 21.
4)' Tamże Nr. 14, poz. 30.
5) Tamże Nr. 17' poz.' 38 i 39. , .
1) Dziennik Praw Nr. 17, poz. 4V2, 43 i 4-4.
2) Tamże Nr. 19, poz ..50. , •

■ ' TG) Tamże Nr. 20, poz. .62.
4) Tam że. Nr. 21, poz, ¡69.

, , 5 ) ' Tam że Nr. 3, z  ,f. 191,9/ Ńr. 86. kttZiyyzt
z :6 ) . ’Tam że Nr.' -7-, ■ ppZ: 109.

$  7 | Tamże Nr. 7, . poz.- 110.
8) Tamże .9, poz. 121. .

,w terminach ’przepisanych■ ,9’). Do- pewnego stopnia 
clo tej kategorji m ogą być zaliczone inne jaszcze 
dekrety jak oto: d ek re t‘o. 'podatku majątkowym z d.
5 lutego i 91-9 r. który to po latek wyobrażał ofiarę 
z . majątku dla ratowania skarbu pąńsiWtowego w 
chwili tworzenia onego. .10) dekret o zakazie wywozu 
kruszców z d: 4' lutego 919r. 11 ) , :wreszcie dekret o 
rekwizycji lokali po miastach - dla urzędów państwo - 
wych z d. 8 lutego 1919r.? usprawiedliwiony potrze­
bą . odpowiedniego pomieszczenia. tych urzędów, cho­
ciażby z usunięciem do'ychczasowrych lokatorowi, i zc 
szkodą dla właścicieli domów 12).

Nie potrzeba chyba, dowodzić, źe .tego iodzafu 
rozporządzenia okazywały się ; bardzo przykremi i 
odbijać się m usiały. ujemnie., na położę liu materji.il- 
nem różnych grup społecznych, przyczyniając; §ię i 
do zmniejszenia zasobów materjalnych, i co za tern 
:dzic do zmniejszenia środków o roto^ych. Z chwi­
lą, gdy rządy! polskie się ustaliły • gdy ciało -prawo- 
dàw cze 'po 's’de,. jakiem był Seim ustawodawczy, za­
częło. funkcjonować, ;zdawałoby s'ę, że zarówno rząd 
jak i Sejm rozwiną systematyczną działalność w  
kierunku podnirs'enia wytwórczości, w kierunku 
podniesienia ■ zasobów i zamożnó-śen kraju.

Niestety ta cl ziała ln-oiść- pty.y eiągłyc-h - zu lianach 
rządów i minis rów nie była jednolitą, ujawniając 
zbyt często odchylenia od tego kierunku, jakiego 
■interes państwa i troska 'o  dalszy. -by.t- i rozwój pań­
stwa 'wymagać, mogły.

I lak zw ołany . w owej epoce Sejm' ustawodawi 
: czy zaraz’ na począdyu.swojej dzi'ała!no;ś’d, uniesiony 

ideą odbudowy powójennej, ustawą z dn. 28 lutego 
1919 r. f |  dla-zaopatrzenia ludności w drzewo b u • 
odbudowę drobnym rolnikom i .drobnym posada- 
dulcowe-. upoważnił rżąci do wydawania drzewa n;i 
czom * mió;s’.rim i;a rachunek skarbu, przyczem w 
tejże ustawie rząd miał prawo nietylko ^przeznaczać 

drzewo z lasowi państwowych, ale też o rzymal pra- 
wo zajmowania drzewa-w lasach prywatnych po ce­
rtach i.s.anowionych. przez siebie oraz pozyskał p ra ­
wo obejmowania w „zarząd pans wa . wstrzymanych, 
w ruchu prywatnych zakładów przeróbki drzewa.

W  konsekwencji zabierano drzewo, nawpól dar-, 
m a i t;ie robiono.sobie żadnej cerem on j i przy o b cu­
mowani ti zakładów przeróbki drzewa. Tą drogą nie 
siono pomoc tym, którzy. ulegli zniszczeniom wojen­
nym, kosztem przeważnie tych, co mieli łasy  i posia­
dali tartaki i inne podobne -zakłady.

Jednern słowem Sejm nie odraza zeszedł z linji 
dyspozycyj. ochronnych. Że tak było, tego dowo­
dem ustawy .o ochronie 'lokatorów. W prawdzie pierw 
szą, w. tym kierunku ustawę, ogłosiła jeszcze przed 
Sejmem Rada Stanu w dniu 4 (wrzeÉnia. 1918 ri, ¿ile

9) Tamże Nr. 10, poz. 126. !
10) Tamże Nr. 12, pozycja. 135.
1.1) Tamże Nr. *1 â; poz. .144. i
12). Tamże Nr.- 14, poz. 2 197.
1) Dziennik praw państwa polskiego Nr. 20,

pozycja 229.
• * -.-r- K -, -̂ t— -
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' -pcieca się :
P, T. Urzędom, .Zarządom Cm i nil, pp. Restauratorom i t. 
d. do 'wyko.iy wanta posadzek parkietowych - wszelkiego 

rodzaju po cenach najniższych.
 | -------------------------

Sejm poszedł dalej i ’wydał na/przód ustawę z d. 28 
czerwca 1919 i , a nisiępm g ustawę z dn 18 grudnia 
1920 i\, rnocno krępujące właścicieli domów; ’i naru­
szające prawo Wia':ś-ności .2); wreszcie ustawę z dn. 
i l  kwietnia 1924 r. 3).

W da'szym ciągu obok licznych poważnie po'- 
ra/yjśCarrycn us':aw, zdjarzały się u s ta w a ł  rozporządze­
nia, które n asto su n k i ekonomiczne ujemnie- oddzia­
ływać mogły.

Pierwszą rzeczą, którą' rządowi wypadło ustalić,, 
była ■ moneta jako- wykładnik wartości, bez- kto - 
rego przy jakiejkolwiek wymianie. obef';ć',sii' nie moż- 
łta. Z pomiędzy'- trojakich monet i- znaków obiego 
wych, które w różnych dzielnicach kursowały, io jest 
marek .niemieckich, koron aus rjackiclr i rubli rosyj­
ski::)"-,- zatrzymano się na marce ¡--'zaczęto bić; i pusz­
czać ,w:/obieg tak -zwane-marki polskie, I metalowe 
i w papierach. Przeciwko takiemu wyborowi nic nie 
można powiedzieć, ale nie umiano zachować tycia' 
ostrożności, jakie- są konieczne, aby znaki ob'ey;owe 
zachowały..(wartość' odpowiadającą temu, co na nich 
jest wydr-akoiwane.

Jak wiadomo ; wypuszczanie .pieniędzy' papiero­
wych, wymaga zabezpieczenia ich wymiany, tak aby 
mogły być na żądanie wymienione na.me.al. W  Ipauce 
L.KOiJoniicznei ustalono zasadę że w skarbie państwa 
powinno leżeć celem zabezpieczenia tej wymiany me­
talowych -wartOiśp fdo 40 proc. tego,, co w papierkacir

obieg. Z tą. zasadą--szybko 
zmieniające się pierwsze rządy polskie nie umiały 
się liczyć i nie -przedsiębrały- takich kroków, 'jakie 
byłv w  tym--celu konieczne.

W pierwszej -chwili społeczeństwo nie spostrze­
gało wstrząśnienia zwłaszcza że i marka niemiecką 
papierowa i korona austrjacka' pąpierową i rubel 
rosyjski papierowy uległy dewaluacji, ale w drugiej 
połowie. 1919 roku spadekW aluty polskiej w porów­
naniu z walutą metalową już się ujawnił tak dalece, ' 
że w iipcu 191.9 i | za jeden frank W złocie trzeba było 
płacić 2,40 marki w papierkach niemieckich, a 2,75 
marek w papierkach polskich, zaś pod koniec 1919 
r. za jeden złoty w zlocie przypadało 7 marek niemie­
ckich papierkowych a. 14 marek polskich papierko­
wych. W styczniu 1920 r. za jeden złoty wr złocie

2.) Dziennik praw Nr. 1.0 z r. 1918, poz 21. 
Dziennik ustaw Nr. 52 z r. 1,919, poz 355.
Dziennik ustaw N r.-4- ż-tr. 1920 pozycja 19.

3) Dziennik ustaw Nr. 392., r. 1924, poz. 406.

płaciło :.'sie 9 m ueic menuecklcfi a 19 "marek - pol­
skich w papi-erkacli.

Q dy rząd polski dalej d rukow ał' m arki\ polskie- 
dpez dostatecznego. zabezpieczenia., marka polska .za- 
.częła spadać -w swojej wartości, a -gdy  przyszła''w- 
tym żero lai wojna z bolszewikami - -'i ody minister 
m.iisi-.d-, nie .-oglądając się na' następstwa" dostarczać: 
pieniędzy na; pokrycie potrzeb wojennych, przyszła 
kaiastnua, kióra od dłuższego czasu wi-siałą %  po­
wietrzu. W. istocie na początku 1921 roku za m ar­
kę ziotą trzeba; było ..płacić pp 120 do 140. marek p a ­
pierowych, a z końcem tegoż 1.921 roku -trzeba było 
■ł%cic już 450 m,arek■ papiero-wycli. W  dwa IffS p o ­
tem na . początku 1924- roku 'marka papierowa stia  
ci-la wartość zupełnie bo 1.803.00.0 marek papiero­
wych równało ćię jednemu -frankowi złotemu. 1).

! spadło na Polskę, wklkie ws'rząśnięnie eko 
• .rrzys-zla sztuczna drożyzna-;.na ’ wszelkie
produkty i przedmioty Trudno było ludziom zorien­
tować z-k. w tern co.się działo. Zmieniające s:ę coraz 
;częściej rządy drukowały coraz więcej marek, roz­
szerzały inflację i w ciągu następnych trzech lat 192? 
1922 i 1923 doprowadziły do zupełnej dewaluacji 2)

1) Dziennik ' ustaw z T. 1924, Nr. 4*2,. str: 654.' 
i 655. '

• 2} W  tej. katastrofk, którą- Polski niedawno 
przeżyła pocieszano- się ,tem że współcześnie przys-Ti 
jeszcze, cięższa katastrofa walutowa w Niemczech. 
Niewielka to pociecha. Ostateczire i Niemcy z tej 
kieski się ’ wydobyły, no i Polska też się w ydobyf& ';

Dodać trzeba zc podobnych rozmiarów kata­
s tro fa  miała miejsce we Francji w  XY1H wieku. 
Mniej gwałtowne w str/ąśnienia.ydarzaiy się w  róż­
nych państwach w ciągu 'XIX wieku. Sposobem przy­
kładu można zacytować Ausłrję i Rosję: Ale jtuż w 
XIX. wieku rzącły nauczył]' s ię /os rożnie';. trak'owa ć; 
sprawę pieniędzy papierowych i nie dopuszczać do 
katastrofy, jaką nam 'w Polsce niepodległej. prze­
żyć wypadło.

(Ciąg dalszy nastąpi).

k r o M a
Działalność Komitetu Inteligencji P ra cu ­
jącej dla rk iie n k  pom ocy. beziobot-aym: w 
Król. Hucie w miesiącu Iipcu 1927 r.

Komuet Inteligencji Pracującej: dla niesienia .po­
mocy bezrobotnym, w Król. Hucie odbył swoje mie­
sięczne posiedzenie w dniu 4, sierpnia. 1927 r. 
W edług sprawozdania skarbnika akcją Komitetu 
prowadzona pomiędzy, urzędnikami wszelkich urzę­
dów i instytucji dała w  m iesiącu. Iipcu następujące 
rezultaty a mianowicie wpłacili; . urzędnicy Skarbo- 
fermu 674.50 z\.} urzędnicy Magistratu i nauczyciele 
miejscy 574.50 zł. urzędnicy Huty Królewskiej 366.-, 
zł. urzędnicy Zakładu Ubezpieczeń 130.- zi., w ol­
ne zawody 116.-zł., urzęd. Okręg. Urzędu Górnicze­
go 69.84 zł. b> min. Kiedroń 50.-zł., Dyrekcja P o ­
licji -45.682'}. Źełazohurt 43.63 zł., Okr. Urząd Miar 
39.-zł. Komenda Policji 18.29 zł., Urząd Pocztowy 
13.17 zł.., Bank Polski. 5.-zł., Urząd Skarbowy 2,55 
zł. Prokuratura lzł.,u Razem zebrano 2.149,16 z l .  
tak, że razem ze sałclem w dniu 1 sierpnia Komlter 
rozporządzał kwotą 2.791.1,2 zł.

Z powyższej sumy Komitet na ostatnim posie­
dzeniu rozdzielił kwotę 2.000. zł,orzyczem kuchnia" 
przy ul. Sobieskiego otrzymała 1.000.- zł oraz. kuch­
nia ul. Bytomskiej 1.000.-zł.

Ponadto w płynęła do Komitetuu prośba miej-
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Seowego Ko ni elu, bezrobotnych pracowników u 
mysłowych o wspieranie ich. Prośbę i i '  Komitet za* 

'ła tw i po zaciągnięcia informacji o Mi ilości L itanie 
materialnym.

Stefan; Urbanowicz.

Ml KOŁO W:
W czwarte); dnia • 4. lama odbyłii się publiczne 

pctiedzenie Rady Miejskiej.
Najpierw został p. Józef W ojtynek wprowa - 

dz-ony- \y urząd Radnego Miejskiego-i przez p. bur­
mistrza Koja zoboA'iązany w- tym urzędzie. Następnie 
wzięto do wiado ności; pp.otokół rew zyjny Głównej 

. Kasy ; Mińskiej za. nues ąc lipiec rb , sprawozdanie 
Kierownictwa .Miejskiego I.ireuin za rok stkolny 1926 
27 i 'umowę w sprawie.-kupna p a r c e lz a w a r ą  mię­
dzy Magi drateni i p .  M. Weislerem. Sprawę za'ru- 
dnienia sil nauczyceiśkich przy miejskiern liceum' 
w róku- szkolnym ] 027-28' wzięła Rada Miejska do 
■■zatwierdzającej' wiado.mości. Dalej, został prehmi - 
narz budżetowy na rok 1927-28 stosowni? do zlecenia- 
Śląski i go Urzędu. Wojewódzkiego sproś ow-any. Pew­
nej ii mie udzielono zezwolenie .na" budowę stacji, 
benzynowej w. Int. inMt.ie. Sprawę budowy ustę­
pów publicznych na Wymyślance przekazano Ko­
misji budowlanej celem ponownego zbadania. Po- 

.zatem uchwalono wykonać podwójne okna przy no­
wych domach na Wymyślance jak również przy bu­
dynku dla 12 rodzin iprzy: ul. Krakowskiej. Ód budo 
wy łaźni miejskiej Rada Miejska oc.ls.ąpiła. Na po ­
sadę budowniczego miejskiego przyjęty został p

Błachut. Uchwalone :odrestaurować fasadę \ odno­
wić okna przy gmachu policji wojewódzkiej za ce­
nę 3. 921 32 zł. . ,v

W końcu uchwalono przejęcie czyszczenia ii lic 
przez miasto. y  j

ttKki IteW Tiffigrzfsttfi laj. Btopiera. 
„SNOP w Warszawie“

.przyjmuje do ubezpieczenia od © gn i.a  bud©- 
wle i ruchomości miejskie, wiejskie i przemysłowe. 
Również ze . względu na nadchodzący sezon 
ubezpieczeń ziemiopłodów od gradebieia, przyj­

muje się już obecni® zgłoszenia. 
Wszelkich informacji t^k ustnych, jak i pisem- 

~ nych udziela niezwłsczHie

E i i m  . ^ T o w a r z y s t w a  ' „  S  M : d : P  |1

KATOWICE
ul. SOKOLSKA nr. § TELEFON nr. 21-76

§  wykonywa wszelkie prace w zakres e lek iro -tećhn ik i g

§ wchodzące. Dostawa materjatów elektrycznych Bez. q  
piatne wypracowanie kosztorysów. Ceny przystępne. «

w K ATO W  i C A C H  . (PAR K KOŚCI USZKI)

Koncerty, Odczyty, Atrakcje-Luna P<

W ycieczki korzystają ze'znacznych ulg.
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*  Wykonaire budynków przemysłowych. Budowle betono- 
© we i żeiezo-betonowe. ©
©  P . K. 0 .  N o. 300 503 v N o. te le fo n u  234 W

© S ^ S ^ @ ^ e ^ © ^ (3 ^ C G ^ O e ^ © ^ © a S )© $ © 0 < $ ® < 9

KATOW ICE
«1. Popm/??na 
Telefsa 2o-l¡..

FiUryfcs. J&tfcena*£.y.
i Brafeżsaii,

R O B E R T :  S jjrM E IT I
Katowice, ul. Mickiewicza 19

Telefon 2192 i 2 2 9 2  « -» Telefon 2192 i 2 2 9 2
iiiiisisiaiiiiiaitiisagD B istiiiigiatiaiiM M iaiiaiiiiiiiiH itiiK iiiiziiiititfiigaiiiiiiiitd iit «laMiuim

Hurtownia materjsłów budowlanych interes spec­
jalny gotowych płyt kamionkowych, na podtegi 

i ściany. .

Dla lu li i iiiSifrafiw eenf wyiąfkewe.

u-;‘ ■ Sp. i- i. por.
; K o n i e c z n y  i  W o S n y

KATOWICE, ulica Jagiellońska Nr. 3 8  
Telefon Nr. 2 3 9 2  ~ Telefon Nr. 2 3 9 2

Wykonuje, wszelkie .systemy cen­
tralnych ogrzewań pierwszorzędne 
urządzenia sanitarne, łaźnie, susznie.

Naisiarsz. psiaki interes feg:e--r©d2aju ńa' •. 
.0. 91 d*ww Btcmiu, $6«cni« w Katowicach

l Ä l i i l i l l l  I I  Z l f i l i l  14 1 f i L t f f f  
WrfcwMit sä« wztllfe prsee.B zakres Miarsära sreMas® 
Ceaf Balarkewaca. Ceav BmiarfeowaBe.

Budo #a  pieców

ul. Zabrska 3

Wykonanie robót w  zakres i 
wschodzących budowa no- I 
wych i przebudowa sta­

rych pieców.
Cen? martowaiiel Roft żal. 188?

PRĘDZEJ CZY PÓŹNIEJ UŻYWAĆ BĘDZIECIE ' ' Ä
a  - K- i

DOJAUKI, WiaoWICI5' MASZf- 
MY 1 NACZYNIA MLECZARSKIE
D o g o d n e  w a  r u n k  i . P r o s p e k  t  y b e z p i a t u i s. 

I o w .  A l f cl“ IjflV ftl Sp. 2 0 . O. Pozrjań, Gwarna )



W łaścic ie l Cegielni

Katowice i  ;;Brzez
Telefon Katowice 1745

z szarogłazu tatrzańskiego ¡.granitu, kostka'drobna 
i' data, mozajka, krawężniki z szarogłazu tatrzań­
skiego, szutry gran towe i zwitki do wyrobu ter- 
razzoi sztucznych kamieni oraz ;spf8 W t m i A f A  

d o s t a r c z a :
„Materfaty 

PJiisi ISba, Iifiwiet, i l i i i t i i i i  II
T elefon  5 7 3 .  - ■ - X - ' - T elefon 5 7 3

W y ł ą c z n e  z a s t ę p s f w o : -  . 
„Kamieniołomów Tatrzańskich“ Fundacji 

Dóbr Kórnickich i H, Kiejniewskiego w Za- 
. kopa nem.

Hurtownią dostawa /cementa portlandzkiego wa~
, pna i wszystkich raaterjalów budowlanych,

w każdej ilość najlepszego gatunku po ce­
nach konkurencyjnych z dostawą na budo­
wę własneisi furmankami i samochodami,

i w J l  ąski Przemyśl Kamienny <$|v 1

KATOW ICE, ul. Kopernika 3

iH  lilSfSiB i i  iliiiii i i i
iel. 1302 i 404 _■ f!©L Is jf itill  ieL 1302 i 484 

Oddział: w Katowicach
 __________Ui. W ojciechowskiego

S  O ddział ,1. Dostarcza:- k o s tk i m ałe i d a ie ,  k raw ężn ik  x
z g ran itu  i innych m aterjalów , żużel,  szu- 

0  te r  bez&itowy i inny :do budow y drog i sto , ©
@ • pnfe  schodow e, -płyty i bloki ■ ciosow e $
® w szelk ie  m aterja ły  budow lanne. ©
G) O ddział 2. P asy  napędow e,-w ęże. guraow e i parc iane ®
H  •, . \ : z arm aturam i d la s traży  pożarnej, w szelk ie J<
a  . , .« rtyk tily  techn iczne z p ie rw szo rzędnych  ®

fab ry k  -krajow ych i zagran icznych . ©
e ^ G ^ c # o c ^ e T O r^ o c ^ c a o G » o c ^ 3 Q s o ę ® Q c « ® o

E . L A M L A , K ATO W IC E

Dzia}, t ilify  'ziemne,
niiziBiiiis lei -betsaawe 

Dziaf!i i i l i i f i  sus I l r l | 5 rabaty 
- liiijp rslii i liiiilSiicfiiii 

Dziai m wyrabiw ciiiei»
CENTRALNE OGRZEWANIE 

IN STA LA C JE NA- i ,ODWADNIAJĄCE 
U R Z Ą D Z E N IE  D.EZ Y Ń F E  K C J J N E

' CEN TR ALNE O G R ZEW AN IE  '
— ŁAŹNIE — WODOCIĄGI -

M l ©  J E N  A
Zależ/ iee§ r. -SP. i  9011.00P. ZalBż. IW ,

Specjalna fabryka dla technicin. 
— urządzeń higienicznych —

Przedsiębiorstw© /Budowlane

E A T 0 W S C E
M. S'0S P, -IMilSIipifl T®L llfii

u l Krakowska 9Tel • -^stów ki 21

Drufearnia Lucłowa, ffiysłowice* ul Pgz@yńśka 3


